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Rada miasta Lwowa.
L w ó w  15 października.

(N ow y regulamin rady m iejskiej).
Posit dz.enie wczorajsze rozpoczęło się o go­

dzinie 7 m. 10, odczytaniem podziękowania spół­
ki włościańskiej w Zabrzy dla rady miejskiej 
za wydzierżawienie folwarku spółce.

Z kolei wybrano do komisji dla ostatniej 
kolandarji -ad , jaku budowy teatru pp. Dzie- 
ślewskiego, Goląba i Rawskiego. Do komisji tej 
proponował p. C z a r n e c k i  dra Aszkeuazego, 
ale ten oświadczył, że się na tern nie rozumie. 
(W esołość).

Do sekcji II. przeszedł radny p. Bolesław  
Lewicki przez zamianę z p. Szwejkewskim, 
który przeszedł do III. sekcji.

Przystąpiono do właściwego porządku dzien­
nego. Z bardzo malemi zmianami przyjęto pa­
ragrafy o wiceprezydentach i o go spodarzach ra­
dy miasta.

W  dyskusji nad paragrafem o sekretarzu 
rady miasta, wniósł dr. L i s i e w i c z ,  aby nie 
prezydent, ale rada noweływała jednego z u- 
rzędników magistratu na sekretarza rady.

P. C z a r n e c k i ,  (który bez powodzenia 
przy każdym paragrafie, a nawet ustępie glos 
zabiera) idzie jeszcze dalej, bo pragnie, aby ra­
da z .kwaterna* wybierała sekretarza. (W eso­
łość ) W dawnym regulaminie brzmi ten para­
graf, że .rada miejska wybiera albo z grona 
swego, lub z grona zaproponowanych przez 
prezydenta urzędników magistratu, sekretarza 
rady*.

Ze w zglęiu, że paragraf o sekretarzu jest 
kwestją bardzo ważną, to też uad nią rozwi­
nęła się długa dyskusja.

R  f . rent dr. R o s z k o w s k i  wykazywał 
niemożliwość powołania na stanowisko sekreta­
rza którego z radnych miejskich, ho żaden rut 
byłby w stanie przyjąć aa siebie tyle obo­
wiązków, ile ma ich na swyi h barkach sekre­
tarz rady, stale fungujący urzędnik. Komisja 
nie chce okrawywać alrybucyj rady ca  rzecz 
prezydjum, liczy się tylko z możliwością lub 
niemożliwością czegoś.

W  glosowanin przyjęto d a w n e  b r z m i e ­
n i e  tego pan grafu.

W  dyskusji nad dalszym paragrafem orze­
kającym o prowadzeniu spraw zal gających, 
podniósł dr. A s z k e n a z e, że zw ytle najwa­
żniejsze sprany przychodzą do rady jako nagłe, 
w ostatniej chwili, że w następstwie tego zała­
twia się je pobieżnie, gorączkowo, bo nie ma 
czasu specjalnie nad niemi się zastanowić. Jest 
stanowczo za prowadzeniem wykazu spraw za­
ległych, a zarazem prowadzenia w  ewidencji 
dat zamknięć rachunkowych funduszów i fun- 
dacyj pozostających pod zarządem gminy.

Dr. L i 1 i e n podniósł przy tej sposobności, 
te prócz tego jest wiele uchwał, które nie by 
wają wykonywane; i taki wykaz tfż  winien być 
prowadzony w ewidencji, aby wiedziano, o co 
się ma rada upominać. Wykazy takie mus ałyby 
być sporządzane, jak i poprzednie, co miesiąca.

W nioski te upadły w  głosowaniu i na tem 
uchwalono cztsć I. regulaminu: o b i u r z e  r a ­
d y  m i e j s s i e j ,  a przystąpiono do części II. 
•  p o s i e d z e n i a c h  r a d y  m i e j s k i e j .

Na wniosek p. I b n a t o w i c z a  uchwalono, 
i e  posied; enie nadzwyczajne rady, mi że być zwo­
łane na żądanie nie 4, lecz 10 radnych.

Następnie długo mówiono o obowiązku 
■czestniczenia w pc sieizeniach rady szefów biur 
magistratu, mianowicie, czy mają oni być wszy­
scy  obecni na każdem posiedzeniu rady, czy

tylko, gdy i h d j pewnych spraw na posadze­
nie prezydent powoła, tj. do spraw, Łtóre są 
w ich biurach traktowane. Projekt regulaminu 
daje im prawo znajdowan a się na posądze­
niach; obowiązek zaś mieliby mieć tylko ci, 
których biur sprawy są na posiedzeniu trakto­
wane.

Po uchualeniu tego § (18) odroczono dal­
szą debatę uad regulaminem do następnego po­
siedzenia.

Wielkie Hasta?
(Telefonem).

W l « d e ń  15 października. 
Komunikat, wydany ze strony czeskiej 

stwierdza, że delegaci klubu mlodo-czeskiegc i 
agrarjuszy oraz konserwatywnej szlachty cze­
skiej, odbyli wczoraj dwa posiedzenia i uchwa­
lili już odpowiedź, którą dadzą p. Koerbcrowi 
na przedłożony im wczoraj zarys uregulowania 
stosunków językowych w  Czechach i na Mora­
wach. Odpowiedź tę przedłożą Drezydentowi ga­
binetu dopiero po zatwierdzeniu jej przer kluby. 

Komunikat ten opiewa:
.Czeskie strouni lwa, zaproszone przez pre­

zydenta ministrów na konferencję, uchwaliły je- 
duoglośnie projekt odpow iidd  na przedłożony 
im zarys uregulowania kwestji językowej. Pro­
jekt ten będzie przedłożony we czwartek po­
szczególnym tym klubom do zatwierdzenia, 
a później przesiany prezydentowi gabinetu.* 

MożnabT pewną otuchę czerpać z faktu, że 
zarysu nie odrzucono a lim ine, ale ci delegaci 
czescy, z którymi miałem sposobność rozma­
wiać zapewniają, że o b r a n o  d r o g ę  p r z e z  
k l u b y  d l a t e g o ,  a ż e b y  o d p o w i e d ź  
b y ł a  d z i e l n i e j s z ą  i b a r d z i e j  j e ­
d n o m y ś l n ą .  Odpowiedź, która będzie przed­
łożoną klubom do zatwieidteuia już uchwalo­
no, a b r z m i  o n a  z u p e ł n i e  o d m o ­
w n i e .

Jako główny powód tej odpowiedzi przy­
toczono to, że zarys na wstępie zawiera ccś 
podobnego, jakby kodyfikację niemieckiego ję­
zyka państwowego i że calrść zarysu robi taLie 
wrażenie, jakby chodziło o danie satysfakcji nie 
Czechom, lecz Niemcom. Wiedeński korespon­
dent P olitik  uzupełnia jeszcze powyższe spra­
wozdanie tem, że o d p o w i e d ź  k l u b ó w  c z e ­
s k i c h  b ę d z i e  d a n ą  w p i ą t e k  i przedło­
żoną drowi Koerberowi. Stanie się to na życze­
nie szlachty konserwatywnej. Stronnictwo to, 
jakkolwiek z całą stanowczością uznało, iż zarys 
nie może być podstawą dyskusji, żądało, aby 
odpowiedź poddaną była zatwierdzeniu klubów, 
lane dwa kluby: rrłodoczeski i sgrarjuszów  
chciały dać odpowiedź z miejsca, poddały się 
jednak żyrzemu szlachty konserwatywnej.

O przyjęciu zarysu ze strony niemieckiej 
nie ma zbyt wiele wiadomości. Komunikat wy­
dany opiew a:

.Zastępcy partyj niemieckich uchwalili ob­
radować nad wręczonym im zarysem i posta­
wić go na porządku dziennym obrad w klubach 
i innych odnośnrch ciała h. Powzięte uchwały 
będą zakomunikowane wzajemnie partjom nie­
mieckim i w swoim czasie do wiadomości pu­
blicznej i rządu podane będzie stanowisko, jakie 
stronnictwa niemieckie zajmą wobec tego pro­
jektu*.

W  radykalnych kołach niemieckich wątpią, 
jakoby sąd na ser jo myślał, iż na podstawach 
lego zarysu uda się mu doprowadzić do zgodj 
między Niemcami a Czechami. Nietylko w ko­
łach wszechniemieckich, ale w skrajnem skrzy­
dle stronnictwa niemiecko ludowego, rpprezen- 
towanem przez p. Pradego, istnieje zapatrywa­

t a e r  po jedynczy:
we Lwowie na prowincji

poranny  . . 3  !talarze ■ 5 lutlerzy 
wieczorny . . 3  halerzy 10 halerzy

nie, że projekt dra Koerbera nie może służyć 
za podstawę do dyskusji, ani dla Niemców, ani, 
jak chętnie przyznają, dla Czechów.

Charakterystyczne i ważne są głosy kieru­
jącej prasy niemieckiej w Czechach, hohem ia  
zaznacza, że Niemcy nie powinni się dać oka- 
lamucić przez oporne stanowisko Czechów, gdyż 
to jest ich zwykłą. taktyką i zajęliby z pewno­
ścią takie same stanowisko, gdyby zarys przy­
rzekał im zaprowadzenie ięzyka czeskiego jako 
urzędowego w wewnętrznej służbie, czechizację 
najwyższego trybunału i utworzenie uniwersy­
tetu czeskiego w Bernie.

W  każdym razie atoli Niemcy powinni 
zbadać ten projekt. Owoż według znanego pro­
gramu zielonoświątecznego, Niemcy mogą zgo­
dzić się oa wewnętrzny język urzędowy czeski, 
ale pod warunkiem, że pewne ściśle określone 
żądania Niemców będą uwzględnione. Tymcza­
sem w przedłożonym zarysit ani jedno z tych 
żądań nie jest uwzględnione.

Inny dziennik niemiecki w Czechach P ta -  
ger T agU att występuje głównie przeciw tej czę­
ści zarysu, która dotyczy Moraw. Nie podoba 
mu się, że cale Morawy urnane zostały za okręg 
dwujęzykowy i pisze, iż na Morawach istnieją 
okręgi, a względnie miasta zupełnie nie­
mieckie. P ra g tr  Tugblutt zapomina, iż na Mo­
rawach są olbrzymie okręgi zupełnie czeskie.

Jak aa całą sprawę zapatruje się rząd, 
świadczy o tern U9tęp z  artykułu inspirowanej 
bezpośrednio W iener A llg . Ztg. Rząd — pisze 
— przy wypracowaniu zarysu kierował się za­
sadą, aby o ile mcżności zeaowolić obie strony. 
Przyznano więc z jednej strony szersze prawa 
językowi czeskiemu, z drugiej zaś strony cLciauo 
zachować prawa języka niemieckiego, jako po­
średniczącego. Oto są podstawy, na których opar­
ty rząd ebee prowadzić rokowania ugodowe 
międzj Niemcami, a Crechami.

Projekt ustawy językowej.
(T deram  . D siennika Jroljkmyo*).

W i e d e ń  15 paźiziernik*. Dalsze posta­
nowienia przedłożonego przez dra Koerbera za­
rysu ustawy językowej zawierają zasady doty­
czące poszczególnych obszarów językowych. 
W  końcu dotyczą te postanowienia zamianowa­
nia urzędników w obszarach dwujęzycznych w 
których powiną być ich dostateczna liczna, wła­
dających oboma językami krajowymi.

Prezydent nfnistrow  wręczył zastępcom  
czeskim i niemieckim Czech i Morawi, pumo 
zawierające zasady na nodstawie których mają 
być uregulowane sprawy językowe w Czechach 
i aa Morawach. Zasady te, dotyczące Morawi, są 
prawie równobrzmiące z zasadami mającemi 
wejść w  żyda w Czechach.

Prócz tych tylko wypadków, w których 
ma być używany język niemiecki wyłącznie, 
wszystkie władze na Morawach mają być z a ­
s a d n i c z o  d w n j ę z j c z n e .  W spiawach do­
tyczących stron, ma się używać języia, w któ­
rym sprawa została wniesioną.

Z przepisów, dotyczących Czech, należy je­
szcze podnieść, że u wiadz dwujęzycznych m ia­
rodajne są dla służby zewnętrznej i we wszy­
stkich sprawach dotyczących stron, mają być 
zastosowane następujące przepisy:

Jeżeli sprawa w pierwszej instancji została 
przeprowadzona przez władzę jednojęzyczną to 
przy postępowaniu w  drugiej instancji inajj być 
również użjwane przep-sy, dotyczące postępo­
wania przez władze jednojęzyczne.

F-zy trybunale apelacyjnym mają być u- 
tworzoue dla każdego jednojęiycznego 01 szara 
osobne oddziały dla tjch  spraw, które w innych
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instancjach zostały jednojęzycznie przeprowa­
dzone.

Prócz tego maja być utworzona osobne 
senaty dla spraw dwujęzycznych.

W l t f d e ń  15 października. Na wczorajszą 
konferencję u prezyde ita gabinetu dra K o b e r a  
zjawili się z postów mtodoczeskich: Pacak, 
Kramarz, Stransky, Herold, Brzorad i Żaczek; 
z konserwatywnej większej własności: hr.
Bouqnoy, hr. Sylva - Tarouca i br. Czernin; z 
cteskich agrarjuszy: Za?.vjrka, Praszek i Kubr. 
Na konferencji byt także obecny minister dla 
Czech dr. Rezek.

O godzinie 11-tej przybyli reprezentanci 
Niemców, a mianowicie z niemieckiego stron­
nictwa ludow ego: Derschatta, Lemiscb, Kiu- 
dermann, Prade i Reininger; ze stronnictwa 
niem iecko-postępoweąo: Funke, Nitsche, Zdenko 
Schucker, Pergelt i Eopinger; z wierno-konsty- 
tucyjnej większej własności: ks. Fursteuberg, 
hr. Oswald Tbun, br. Schwegel, dr. Baern- 
reitber i hr. Stuergkh; z katolickiej partji lu ­
dowej : dr. Kathrein i K ern; ze stronnictwa 
chrztścjańsko-ludowego: Lueger, ks. Lichten- 
stein i A im ann. Jako zsstępcy Niemców z 
Moraw przybyli: Gross, Gótz, d’Elvert, Chiari, 
Skene i F tx .

Dr. K o e r b e r wręczył posłom główne za­
rysy uregulowania stosunków językowych w Cze­
chach i na Morawach i podniósł konieczność 
porozumienia się między zebranymi, ahy mogli 
wzrobić sobie zdanie o wręczonym im elabora­
cie. Według Fremdenblattu, dr. Koerber przy 
przyjęciu Niemców zauważył, że wręczone im 
główne zarysy są wypracowane na podstawie 
doświadczenia władz, nie wykluczają jednak po­
prawek i zmian. Dr. Koerher zastrzegł sobie 
prawo powołania raz jeszcze posłów do siebie, 
aby dowiedzieć się o zdaniu ich w tej kwestji.

Z parlamentu niemieckiego.
(Tel. D zitn . poi.)

B erlin  15 października. Na wczorajszem 
posiedzeniu przewodniczących klubów w parla­
mencie niemieckim uchwalono na porządku 
dziennym dzisiejszego posiedzenia postawić jako 
pierwszy punkt obrady nad interpelacją socjalistów  
w  sprawie braku pracy, a na porządku dzien­
nym z posiedzenia dnia 16 brn. obrady Dad in­
terpelacją stronnictwa wolnomyślnego w spra­
wie drożyzny mięsa. Gdyby rząd odpowiedzi 
na tę interpelację odmówił, to parlament przy­
stąpi dnia 16 bm. do drugiego czytania taryfy 
celnej. W innym razie przyszłaby osa  na po­
rządek dzienny dnia 17 bm. Naprzód będą się 
toczyły obrady nad § 1 w połączeniu z cłami 
zbożowemi, następnie nad całą taryfą, a w końcu 
nad resztą ustaw.

B erlin  15 października. Wczoraj odbyło 
się pierwsze posiedzenie parlamentu. Stronni­
ctwo wolnomyślne wniosło interpelację w spra­
wie drożyzny mięsa, poczem izba obradowała 
nad petycjami.

B erlin  15 października. W  parlamen.ie 
rozwinęła się obszerna dyskusja nad petycjami 
w sprawie utworzenia jednolitej niemieckiej 
ustawy o stowarzyszaniu się i o zgromadze­
niach. Na dzisiejtzem pc siedzeniu przyjdzie 
także pod obrady interpelacja dep. Albrechta 
w sprawie hraku pracy.

Z parlamentu francuskiego.
(Telegramy Dziennika polskiego).

P a r y ż  15 października. Izba deputowa­
nych zebrała się wczoraj po ferjarh na pier­
wsze posiedzenie. Przewodniczył prezydent Bour- 
gecis.

Dep. B a s l y  uczynił wniosek o zaprowa­
dzenie ubezpieczenia robotników na starość i 
domsgal się dla tego wniosku nagłcści. Nagłość 
uchwalono.

Dep. B a u d r y  d’A s s o n  uczynił wniosek 
o postawienie gabinetu w stan oskarżenia za 
to, iż przez zamykanie szkół kongregacyjnych 
dopuścił się przekroczenia ustaw i również do­
magał się uchwalenia dla tego wniosku nagło­
ści. Nagłość odrzucono atoli 414 głosami prze- 
eiw 53, poczem izba przeszła do porządku 
dziennego.

Minister skarbu R o u r i e r  przedłożył bu­
dżet na r. 1903. W ynosi on w rozchodach 
3.575,000.000 franków, w przychodach zaś

3 575 500.000 franków. M nistar przedkładając 
budżet podniósł, iż dla przywrócenia równo­
wagi budżetowej stworzyć potrzeba nowe do­
chody w wysokości 207 mdjonów fr. Dochód 
z podatku cukrowego w porównaniu z rokiem 
ubiegłym jest o 41 nrljonów mniejszy.

Paryż- 15 października. W  dalszym cią­
gu obrad w izbie deput., na żądanie prezyden­
ta gabinetu Combes‘a, uchwalono załatwić od 
razu wszystkie interpelacje w sprawie zamknię­
cia szkół kongrega yjnycb i przystąpić natych­
miast do dyskusji.

Dep. A y n a r d wystąpił ostro przeciw za­
mykaniu szkół klasztornych i rzekł, że był to 
pierwszy krok do kompletnego stłumienia w o l­
ności nauki religji. (Okrzyki w skrajnej lewicy: 
Tak jest!). Ministerstwo zwalcza nie szkoły kla­
sztorne, lecz wiarę chrześcjańską. Niechaj rząd 
ma to przed oczyma, że generałowie boerscy, 
których Paryż teraz tak owacyjnie przyjmuje, 
czerpali tylko w swej niewzruszonej wierze siłę 
do spełnienia tak wspaniałych czynów bohater­
skich. (Burzliwe oklaski ua prawicy i w cen­
trum). Mówca wykazuje, że zamykanie szkół 
kongregacyjnych sprzeciwia się ustawom i za­
sadom wolności.

Dep. D e m i n  oświadcza, że opór ludności 
bretońskiej nie pochodzi tylko z uczuć chrze- 
ścjańskich, lecz jest takie reakcją przeciw za­
machom aa jej wolność. Mówca protestuje prze­
ciw twierdzeniu, iż ruch ten ma charakter rc- 
jalistycyuy i gani użycie wojska.

Dalszy ciąg dyskusji we czwartek.
P a r y ż  15 października. Deputowanym  

rozdano księgę żółtą o odbytej w lipcu między­
narodowej konferencji w sprawie handlu dziew­
czętami. Zawiera ona protokół posiedzenia, oraz 
uchwalone przez konferencję rezolucje.

P a r y ż  15 października. Stronnictwo so­
cjalistyczne postanowiło postawić kandydaturę 
Jamesa na wiceprezydenta izby deputowanych.

Strejki.
CTelegr. D zień. Pol.)

S tr e jk  g ó rn ik ó w  w e  F rancji.
P a r y ż  15 października. Dzienniki dono­

szą z Valt)nciennes, że czerwony i żółty syndy­
kat cd wczoraj działają w zupełnej zgodzie. 
Strejk w departamentach Nord i Pas de Calais 
jest powszechny.

S t .  E t le n n e  15 października. Składa­
cze drukarscy oświadczyli przedstawicielom gór­
ników, że solidaryzują się z nimi i rozpoczy­
nają również strejk.

P a r y ż  15 października. Prefekci depar­
tamentów Pas da Calais i Nord wystosowali 
pisma do towarzystw, dc których należą kopal­
nie węgla w ich departamentach, z zawiado­
mieniem, iż podjęli się zadania pośredniczenia 
między pracodawcami a robotnikami celem za­
łagodzenia konfliktu.

P a r y ż  15 października. W  zagłębiu Pas 
de Calaif noc ubiegła przeszła burzliwie. W oj­
sko musiało wkraczać i rozpraszać strejkujących.

S tre jk  w  B elg ji.
M ons 15 października. W miejscowości 

granicznej Qu yrin przeszli granicę belgijską 
strajkujący górnicy francuscy i wkroczywszy na 
terytorjum belgijskie, zajęli groźną postawę 
wobec żandarmów belgijskich. Gdy żandarmi 
zagrozili, iż użyją broni, górnicy cofnęli się 
z terytorjum belgijskiego.

C h a r le ro ł  15 października. 500 górni­
ków przyłączyło się do slrejku; żądają podwyż­
szenia płacy.

S tre jk  g ó rn ik ó w  w  A m eryce.
N ow y J o r k  15 października. Morgan 

odbył wczoraj w  W aszyngtowie konferencję z 
preZ. Raoseyeltem i sekretarrem Rottera. Po­
dobno wiaś.iciele kopalń zgodzili się na zamia­
nowanie komisji, która się ma zająć sprawą 
uregulowania stosunków między właścicielami 
kopalń a robotnikami. Pracodawcy zgodzą s>ę 
na uchwały komisji pod warunkiem, że robo­
tnicy, skoro komisja się utworzy, powrócą do 
pracy. Komisja uchwali termin wejścia jej 
uihw al w życie, a uchwały te obowiązywać 
będą przez trzy lata tak Towarzystwa górnicze, 
jakoteż i robotników w Towarzyatwcch tych za­
jętych. Do komisji powołany będzie jeden oficer 
inżynierji, względnie marynarki i inni rzeczo­
znawcy, oraz wybitni socjolodzy. Mitchel otrzy­

mał zaproszenie do W aszyngtona na konferen­
cje z prez. Rooserelteui. Sądzą, iż zaproszeniu 
to przyjmie

N ow y J o r k  15 października. Prezydent 
Roosi Talt udał się do Morgana z prośbą, o po­
danie środków dla zakończenia strejku. Morgan 
oświadczył, że nic zrobić nie może.

W i l k e s b a r r e  15 października. Część 
strajkujących oświadczyła się za odrzuceniem  
propozycji prezydenta Towarzystwa węglowego, 
druga zaś część za jej przyjęciem. Sprawę roz­
strzygnie prawdopodobnie M tthell.

DEPESZE
telegraficzne i telefoniczni.

G en era łow ie  b o erscy  w  E uropie.
P a r y ż  15 października. Konferencja ge­

nerałów brer3kicb z prezesem gabinetu Com- 
basem trwała krótko. Boerzy dziękowali za 
szlachetne współczucie Francji.

B erlin  15 października. Generał Botba 
zawiadomił tutejszy komijet boerski, iż ou i 
inni generałowie boerscy przybędą do Berlina w  
czwartek popołudniu, a zahawią tylko do so ­
boty w nocy, gdyż ważne interesy powołują ich 
do Anglji.

Z Anglji powrócą do Niemiec i w kilku 
miastach wygłoszą odczyty.

P a r y ż  15 października. Podczas Dankie- 
tu powiedział De W et w swej przemowie: Zło­
żyliśmy broń. Jakkolwiek utraciliśmy niezawi­
słość to nasz naród nie przestał jednak istnieć 
i istnieć nie przestanie. Jako ludzie uczciwi 
pozostaniemy wierni zawartej ugodzie. Bronić 
jedna* chcemy naszego języka i naszych oby­
czajów. Nie chcę przez to powiedzieć, jakoby- 
śmy chcieli jeszcze raz broń podnieść; broni 
tej nawet nie posiadamy, a z nieba ona nie 
spadnie. Pragniemy autonomji, a w uzyskaniu 
samorządu — sądzimy, że możemy liczyć na 
pomoc narodu francuskiego.

P a r y ż  15 października. Generałowie bo- 
erscy Butha i Dewet byli wczoraj popołudniu 
w gmachu municypalnym. Po drodze witanu 
ich owacyjnie. W gmachn przyjął ich wicepre­
zydent raóy Lemeunet i wielu radnych. Lemeu- 
net wzniósł toast, w którym rzekł, że pom ny  
na proklamowane przez Gambetlę zasady spra­
wiedliwości, wita w generałach podziwu go­
dnych wojowników i wielnich obywateli, i ape­
luje do wszystkich Francuzów, ażeby nie zapo­
minali o ofiarach wstrętnej wojny. Botba po­
dziękował, potem na żądanie zebranych przed 
gmachem tłumów, udali się obaj generałowie 
na balkon, gdzie ich burzliwie aklamowano.
A r e u to w a n ia  red ak torów  n iem ieck ich  n a  

W ęgrzech .
B u d a p e s z t  15 października. W sprawie 

aresztowania redaktorów niemieckich na Węgrzech 
zaszedł komiczny wypadek. Mianowicie u aresztowa­
nego w Kronsztadzie redaktora Schrcffa przeprowa­
dzono rewizję i znaleziono manuskrypt inkrymino­
wanego artykułu; pisał go niejaki Steinacaer, który 
przed la ty  był nawet posłem do sejmu węgierskie­
go. Chciano go aresztować, ale okazało s ę. żr jest 
honorowym konsulem operetkowej repub iki .L i­
beria* i jako taki korzysta z eksterytorjalnośei.

M iljon ow a defraudacja  w  Pradze.
P r a g a  15 października. Ks Droid okazuje- 

pewne cechy obłąkan a wskutek alkoholizmu. Odda­
ny będzie pod obserwację lekarską.

Z asuspendow anie rad cy  sąd ow ego
C z e r n l o w c e  15 października. Wielkie 

wrażenie wywarło tu zasuspendowanie posła do ra­
dy państwa i radcy sądowego p. Lupu. O przyczy­
nach zasuspendowania mówią bardzo rozmaicie. 
P. Lupu naieżał do wrrgów naszych i gdzie mógł 
występował przeciw Polakom.

W rzenie na B ałkanach .
S ta m b u ł  15 paździerrika. Wojska tu­

reckie zniosły bandę bułgarską koło Krarona, 
w wilajecie mouastyrskim. Banda bułgarska 
przerwała druty telegraficzne w 9 miejscach.

Spór K a liforn ji z M ek syk iem .
H a g a  15 paźhierniks. Sąd rozjemczy w 

kwestji sporu między Kalifornją a Meksykiem 
co do dóbr duchownych, zasądził Meksyk nt 
zapłacenie 1,420 000 dolarów, według kursi 
meksykańskiego.
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jffiepokoje w  Mneryct,
N o w y  J O r k  15 października. Depesza

* Colon douosi, ii  wojska indowe pobiły powstań­
ców pod San Juan de Cićnaga

N ow y J o r k  15 października. Telegram
* WillemsUdu dm usi: Wojska wenezuelskie, Llóre
zamierzały zdobyć na nowo Cono. zostały pob te 
i poniosły wielkie straty. Skuner, aa którego po­
kładzie znajdowało się 600 ludzi, został po stoczo­
nej bitwie w sobotę zatopiony. Wojska .lądowe po­
niosły klęskę i straciły 113 ludzi. Powstańcy za­
niknęli zupełnie Caracas. Parowiec angielski „Inde- 
fatigable* pojawił się w niedzielę pod La Guayrs. 
L c  statki angielskie równiri nadpływają. W tym 
tygodniu rozegrają się tu poważne wypadki.

K atastrory  K olejow e.
O rc ł  15 października. Na stacji Karaczy, 

zderzył się pociąg ciężarowy z lokomotywą, wskutek 
ezrgo kilka wozów zostało zdruzgotanych i 6 osób 
zabityco.

P a try i  15 października. Na linji kolejo­
wej, prowadzącej do Bagnolet, zderzyły się dwa
wagony, w których znajdowała się y  '■-ważnie 
służba kolejowa. 35 osob ranionycb. Na tej sa­
mej linji zderzyły się przed kilka dniam dwa 
pociągi, przTczem w.ększa liczbu osób odniosła 
obrażenie.

T rzęsien ie  siem i.
TyfliS 15 paźdźiernike. Zeszłej niedziel 

dało się tu czuć silne trzęsienie ziemi.
U su n ięcie  s ię  siem i.

S y m b lr* k  15 października. W nocy z 10 
na 11 b. m- w pobliżu miejsca, gdzie przybijają 
paro? ce na Wołdze, usunęła się ziemia, wskutek 
czego wiJ kolejowy, długości przeszło 400 metrów 
i ulica miejska zniszczone lustaly. Przyczyną usu 
nięcia się ziemi jest podobno podkopauie ziemi przy 
budowie linji kolejowej.

C holera.
S ta m b u ł  15 paź lziernika. W  mieście 

Gaza w Syrji zachorowało kilka esób na chc- 
lerę Rada sanitarna wyi taia tam lekarzy i za­
rządziła 10-dniową kwarantanę na tamtejsze 
proweniencje.

K atastrofa  budow lana.
V e rd u n  15 października. Z powodu zawa­

lenia się rusztowania, zginęło 6 robctnikOw, a inni 
Odnieśli obrażenia.

K r& K Ó W  15 października. Woda na Wiśle 
opada, wskutek czego niebezpieczeństwo już nie 
grozi. N

B erlin  15 października. Biuro Wolfa dono­
si, że starszym prezydentem Prus zachodoich zamia­
nowano starszego burmistrza Gdańska, Delbiiicka.

P a r y ż  15 października. Wczcrąj przybył tu 
król grecki.

P a r y ż  15 października. F ra n ę c it  wspomi­
na o wiadomości jednego z p m tutejszych, że 
w Eilonji mają uodde wszystkich zagranicznych 
łodzi podwodnyett, takie francusi ich i bardzo gwkl- 
townie atakuje dyrektora biuia w ministerstwie za 
to, że polecił szwajcarskiemu inżynierowi F.tet wy­
pracować plany nowej lodzi podwodnej.

L w ó w  15 psździernika.
(Dramat m ilośny)

W dalszym ciągu wczorajszej rozprawy prze­
słuchiwano rzeczoznawców rusznikarskich i lekar­
skich. Po południowej przerwie przesłuchano jeszcze 
3 świadków, którzy przeważnie bardzo. korzystnie 
dli. oskarżonego zeznawali, poi zem nastąp ty prze­
mówienia prokuratora i obrońcy, resume przewodni­
czącego i wresz' ‘e werdykt sędziów przjs rgłyeh.

Pytanie główne: .czy winien jest oskarżony, 
że w morderczym zamiarze pozbawienia życia Nazar 
kiewiczownej strzelił do niej z rewolweru*; sęd io- 
wie przys ęgli 3 glosami potwierdzi i a 9 zaprzeczyli, 
wobec czego trybuna1 uwolnił Jańczyka od wszelkiej 
Winy i kary.

Wyrok wywołał w audytorjum, ztożonem prze­
wala t  i  młodzieży, wrażenie do tego ztopnia ko 
rzygtne, że ozwały się z law glosy .brawo i 1, które 
jednak energirznem upemnieniem przewodniczącego 
W jednej chwili zostały stłumione.

Panna Nazarkiewiczówna ze Izami w oczach 
dziękowała drowi Solańskiemu za dzielną i skuteczną 
obronę człowieka, który zabić ją usiłował. —  Dr. 
Scłański w odpowiedzi złcżyl akt oskarżenia we 
•*Wora i wręczył go uwolnionemu Jańczykowi ze

słowami: .schowaj pan sobie ten dokument na pa­
miątkę*.

Ostatecznie szanowny mecenas jest zdania, że 
ks. proboszcz od św. Auny wygłosi z ambony w je­
dną z najbliższych niedziel, nazwiska obojga aktorów 
krwawego dramatu z Gródeckiego

K R O N I K / .
D jarjus* lw o w sk i.
Ś r o d a  15 października.
T ntr miejski: .W esele*, dr».o»t. Początek

o godzinie 7 wierzorem.

K alendarz. Środa (15): Jadwigi i Teres? — 
Dlugoslawa. — (2): Kypryana. Wschód slośca
0 godzinie 6 miiut 25, zachód o godzinie 5 mi­
nut 4

S t a n  p o w i e t r z a :  Godzina 6 rano: Ciepłota 
4- 7 5° R. Pogoda.

W iadom ości o sob iste . Marszałek krajowy, 
hr. Andrzej P o t o c k i ,  wyjechał na kilka dni do 
Wiednia.

Pani Helena M o d r z e j e w s k a ,  bawi z mę­
żem swoim, p. Karolem Chłapowskim, we Lwowie
1 zamieszkała w hotelu Europejskim.

M ianow anie. Wydział powiatowy w Stani­
sławowie, zamianował dra J. Śtocka, lekarzem okrę­
gowym z siedzibą w Haliczu.

S typendjam . Namiestnictwo nadało stypen­
dium z funduszu naukowego, przeznaczonego dla 
młodzieży narodowości ruskiej, w kwocie rocznych 
210 koron, słuchaczowi 3 roku prawa w Uniwer­
sytecie Jagiellońskim, Jano*i Sslaszowi.

P rezen tę na rz. kat. probostwo regiae colla- 
tionis, w Delatynie, n-dało namiestnictwo ks. Józe­
fowi Czerniaiowiczowi.

Z tram w aju  e lek try czn eg o . Z dniem 16 
października 1902 rozpoczyna się zimowy rozkład 
jazdy na miejskiej kolei elektrycznej, weale którrgo 
ruih kolejowy zaczyna się o godzinę później, a koń 
czy się o pól godziny wcześniej jak pod :zas letniego 
rozkładu jazdy, tak że pierwsze wozy odjeidżeć bę­
dą ze stacyj końcowych o godzinie 7 rano, opu­
szczać zaś będą te stacje o godzinie 7*11 w nocy. 
Na linji .Cerkiew św. P.otra i Pawła — cmentarz 
Łyczakowski*, kursować będzie jeden wós stale od 
godainy 2 popołudniu do 5 wieczorem.

Ze Stacji ra tu n k ow ej. Dwa złamania nrgi 
opatrywali wczoraj lekarze stacji ratunkowej. W po­
łudnie jeździło pogotowie na ulicę Gazową 1. 4, 
gdzie 74 letuia starusr.ka Jetti 1 torf, leżąc cbora, 
spadla z łóżka i zlamila sobie nogę. Drugi wypadek 
miał miejsce popołudniu. Przejeżdżając ulicą Zofji 
Chrzanowskiej rozwoziciel węgla kamiennego Wasyl 
Zjchar, opadł z ciężko ładownego wozu pod koła, 
które mu jedaą nogę zmiażdżyły.

N o io w u ic tw o  kwitnie we Lwowie w naj­
lepsze. Wczoraj na placu Krakowskim uniesiony 
temperauiintem, tragarz Michał Góra. rzucił się 
z nożem w ręku nr swojego konkurenta w dźwiga 
niu paczek i kuferków, Włodzimierza Danilakr i prze­
bił mu prawą rękę na wylot.

B inat Ju l. K ossaka. Na gmachu Towarzy­
stwa sztuk pięknych w Krakowie ustawione onegdaj 
bronzowy biust Jul. Korsaka, dłuta Tad Rygiera.

Pogrzeb  śp. księcia Kaliksta Ponińskiego. 
Z Zaleszczyk donoszą. Dnia 12 bm. popołudniu od­
była się w Czerwonogrodzie eksportacja zwłok ś p. 
Kaliksta ks. Ponińskiego. W żałobnej tej ceremonji 
wzięło udział liczne duchowieństwo obu obrządków, 
przedstawiciele rodzin Lubomirskich, Ponińskich, 
Zamoyskich, Reyów, Bobrowskich i innych, oraz 
liczne rzesze wlcściaa z majętności zmarłego Zwło­
ki śp Piaińskiego złożono tymczasowo w kaplicy zam­
kowej pogrzeb bowiem do kruchty kaplicznej, 
w której się znajdują groby rodzinne Ponińskich, 
odbędzie się później, po powrocie najbliższej rodziny 
i  zagranicy.

M ylna w ia d  m ość Podana przez nas zn
D  łem  wiadomość, o wybuchu strejku przy kopaniu 
ziemniaków w Ra Irużu, w powiecie rawskim, oka­
zała s;ę nieprawdziwą,

A rktyosną zim ę zapowiada znany meteorolog, 
prof. Lehóchowsai z Wiednia. .Zbliżająca się zima 
będzie prawdopodobnie najostrzejszą ze wszystkich, 
jaką od lat 50 pamiętamy. Wszystko na to wska­
zuje. Powinniśmy być przygodowym na najniżjzą
temperaturę, najmroźniejsze wiatry i największe
śniegi, które bardzo długo leżeć będą i to w całej 
Europie*.

Best&urftcja zam ku o le sk ie g o . Lwowskie 
grozo konserwatorów dla sztuki i zabytków history­

cznych, zwróciio się w r. 1901 do wydziału] krajo­
wego z prośbą o wyjednanie u sejmu subwencji na 
restaurację czterech sal w zamku oleskim, dawnej 
siedziby króla Sobieskiego Koszta niezbędnej restau­
racji obliczono na 10 000 koron; a ponieważ grouo 
posiadało funduss w kwocie 3000 horon prosiła o 
subwencję 700C koron nr pokrycie reszty pozostałe­
go wyaatku. Na wniosek wydziału krajowego sejm 
przyznał w roku 1902 subweneję w kwocie 20U0 
kor. Giono konserw; torów dokonało r  granicach 
możliwości restauracji narożnej sali królewskiej 
wraz z nyżą.

P ogrzeb  zd rajcy , W Lublinie zmarł w ubie­
głym miesiącu niejali Michaelis, wlaśceiel dwu 
hoteli w Lublinie. Był to ten sam człowiek, który 
derohił się majątku podczas powstania, wydijąc 
w ręce rządu dowódcę oddziału, Lelewela Boreko- 
wskiego. Okazuje się, że ludność lubelska nie za­
pomniała zdrajcy jego haniebnego postępku. ,Gdy 
zmarł, na klepsydrach dopisywano różne uwagi, jak 
.haniebnej pamięci*, .zdrajca*, .rzeźnik z 63 r.‘ 
i t. p. Klepsydry musiano zmieniać trzy razy. Pu­
bliczność wygwizdała kondukt pogrzebowy, a żandar­
mi i policja musieli pilnować, by nie doszło do po- 
wazntejsrych zsjść. Na cmentarzu wołano .smoły 
zdrajcom !*

E cha zaburzeń w  CięTóocnowie. Breslau^r 
Ztg. donosi, że ministerstwo złożyło z urzędu polic­
majstra i naczelnika powiatu w Częstochowie i  po­
wodu zbyt opieszałego postępowania podczas osta­
tnich ntysemickich rozruchów w Częstochowie.

Żart n iem ieck i. W restauracji berlińskiej 
przy Danzigerstrasse zebrało się wieczorem wesołe 
towarzystwo celem obchodu rocznicy urodzi u. Geście 
podnieśli się właśnie z miejsc, aby wypić czyjeś 
zdrowie, gdy jeden z obcych pozwolił sobie na 
.żart*, odstawiając szybko krzesło pewnej młodej 
kobiety. Nie przeczuwając nic złego, zamierzała usiąść, 
gdy naraz ciężko upadła w tył i nie ruizyła się 
z miejsca. Pokazało się, że doznała ciężkich obra­
żeń wewnętrznych, a przywołany lekarz nakazał prze­
wiezienie jej do szpitala

Z kraju.
J a rosław . (Osobiste). Starosta Szczurowski 

powrócił już z urlopu i objął urzędowanie.
Poseł dr. Jshl wrócił ze swej wycieczki do po- 

ludniowo-zacnodniej Europy.
(W izytacje). Radca dworu dr. SpławsH odbył 

od doia 6 do 8 b. m. wizytację sądu powiatowego 
w Jarosławiu i był zadowolony z jej wyniku.

Radca dworu Wierzbicki przybył niespodzianie 
dnia 9 b. m. i lustrował urzędy stacji kolejowej ja­
rosławskiej i zastał wszystko bez zarzutu.

(Poświęcenie sepitala). Ksiądz biskup prze­
myski dr. A do" Pelczar przybył rano dnia 9 b. m. 
do Jarosławia, ażeby udzielić sakramentu bierzmowa­
nia młndzieży i dokomć poświęcenia szpitala. Na 
dworcu oczekiwali go, burmistrz dr Dietzius, dzie­
kan jarosławski ks. Cnot],niecki z księżami obrządku 
grecko-katolickiego, kanonik ks. dr Czoper i admi­
nistrator ks. Motyl z księżami łacińskiego obrządku, 
dalej przeor Dominikanów ks. Podlewski, gwardjan 
Reformatów ks. Werner, dyrektorowie gimnazjum 
i szkoły realnej Wójcik i dr halski, profesorowie 
Rychlik i Nowak. Ksiądz biskup po powitaniu udał 
się wprost do kościoła farnego i tam po mszy św. 
bierzmował przeszło tysiąc os h. Po godzinie 12 
udał się ksiądz biskup do szpitala nowo zbudowa­
nego, noszącego imię cesarza.

W westybulu zebrali się dostojnicy duchowni, 
świeccy, wojskowi, rada miejska, wiele pań, a liczne 
rzesze otaczily zabudowania szpitalne, należycie ude­
korowane fl igami i zielenią. U wstępu do gmachu 
witali pasterza: burmistrz dr. Dietzius i wiceburmistrz 
dr. Jahl, obaj w uroczystych stroiacL narodowych, 
feldmamalek-porucznik Karoi nr. Aurrsperg, ladcr 
namiestnictwa August Szczurowski, ks. dziekan Cno- 
tynircki, nadradca akarbu Koczyrkiewicz, radca sądu 
Twerdochleb, nar-ądua poczt Kasprzycki. Ks. biskup 
zamieniwszy z każdym z dostojników po kilki słów, 
przeszedł przez westybul do kaplicy i po krótkiej mo­
dlitwie, przywdziawszy szaty pontyfikalne, powrócił 
do gmrchu głównego do sali, w której widniał biust 
cesarza, otoezjny kwiatami. Tu przemówił do zebra­
nych słowami natchnienia, -rzriośle, tak, jak tylko 
ten pasterz, godny w krasoroowatwie następca 
Skargi, w obejściu następca Issakowicza, kazać 
umie. Dobrotliwość bijąca z oblicza, serdeczność 
w aażdem słowie, powaga na każdym kroku, bo­
gactwo myśli, poglądy sięgające daleko poza ramy 
powszeduości, przykuwały słuchaczy do osoby świą­
tobliwego b skupa, a gdy wzniósł prawicę błogosła­
wiąc miasto i jego reprezentację, jako fundatorów 
szpitale, i błogosławiąc wszystkich obecnych, kornie
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pochylono czoła przea sługą bożym i nie z jednej 
piersi uleciało westchnienie, aby nam n:gdy nie 
brakło takich przewodników.

Jako gospoJarr miasta przemówił burmistrz 
zwięźle, potoczyście, patriotycznie, przedstawiając 
dzieje powstania szpitala, wzniósł oktzyk na cześć 
eesarza, powtórzony z zapałem przez obecnych, po- 
czem podziękował La biLzupowi zu trud i dokona­
nie aktu religijnego, reprezentantom władz rządowych 
i autonomicznych za popieranie miasta w urzeczy­
wistnieniu myśli ufondowania szpitala.

Cs. biskup zwiedzał w ciągu dnia gimnazjum, 
bursę im. Kopernika, klasztor Sióstr Niepokalanek 
i złożył wizyty staroście, burmistrzowi i ks. dzieka­
nowi Chotynieckiemu.

Ks. biskup odjecbal do Przemyśla tego samego 
dnia wieczorem.

(Lekcja pa trjo tyziru ). D ilo  zamieszcza od 
czasu do czasu korespondencje z Jarosławia, w któ­
rych atakuje tutejszych mitsikańców narodowości 
ruskiej, za bierne zachowywanie s.ę wobec Polaków, 
a nawet polszczenie się, przyezem nie oszczędza na­
zwisk Korespondentem jest znany nam młodzienia­
szek, kandydat na radykalnego bo.ytelł i chce juz 
teraz Fozować na polityka i dawać lekcje pairjo 
tyzmu i tego, jak się powinno zachowywać, z kim 
utrzymywać stosunki, jak mówić, które dzienniki 
prenumerować, ludziom osiwiałym, zacnym, na wy­
sokich stanowiskach, którzy się nie wypierają swej 
narodowości, ale iei i na każdym kroku nie wystę­
pują wrogo pizeciw innej narodowości. Wolałby pan 
korespondent pilnować książki i skryptów; polityko- 
wanie i borby iółtodziubków dużo już wyrządziły 
złego narodowi ruskiemu, a ujadanie z łamów dzien­
ników nie zbawi tego narodu.

K om arno. (Kongregacja dekanalna) księży 
obrządku łacińskiego dziekanatu drohobyckirgo odbyła 
się dnia 8 b. m. w Komarnie i zgromadziła spiry 
zastęp pasterzy duchownych z onydwu stron Dnie­
stru. W zastępstwie chorego ks. dziekana przewo 
dniczyt nowo mianowany poddziekan, ks. Jan Kiaie- 
lew cz z Woloszczj, któremu należy za wdzięczyć 
wznowienie tak potrzebnych zebrań duchowieństwa 
dekrnalnrgo i poruszenie kwrstyj aktualnych, jak 
konkurencja kościelna i j»j przeprowadzenie, praca 
nad luderu na Rusi, praktyczne sposoby miłosierdzia 
chrześcijańskiego duchownych, potrzeba katechizacji 
po wioskach o ludności obydwu obrządków i t p. 
Duchowieństwo dekanalne wdzięczne ks. poddzieka 
nowi, spodziewa się, że zaniedt *ne wskutek nie­
przychylnych okoliczności kongregacje duchownych, 
jeśli nie częściej, to przynajmniej raz do roku regu­
larnie odbywać się będą (tylko w porze dogodniej 
szej dla wszyutki<*h kapłanów), bo naprawdę, w cza­
sach obecnych, nie tylko uam się kupić potrzeba 
i do ciężkiej pracy zagrzewać, alt i korzystać z do­
świadczeń i rozmyślań jeden drugiego.

N ow y Sąc* (N iezw ykłe bliźnięta). Wydarzył 
się tu niezwykły wypadek. Żona tutejszego murarza 
Bernarda Kindermana porodziła przed ośmiu dniami 
córkę, a wczoraj znów syn* i obojt bliźnięta wraz 
z matką cieczą się najlepszem zdrowiem. Jest to wy­
padek, jak tu lekarze mówią, niebywały.

P om orzany. (Obchód zwycięstwa pod Cho- 
lim em ) Dnia 12 b. m. w Czytelni polskiej w Po­
morzanach odbył się urocrysry, choć skromry obchód 
zwycięstwa pod Cbocimem. Na program wieczoru 
złożyły się: odczyt, śpiewy i deklamacje, do uroczy­
stości zastosowane. Nastrój bardzo podniosły pano­
wał wśród licznie zgrrmadzonej publiczności. Zazna­
czyć jeszcze należy, że oprócz odczytu, cały program 
wykonany został przez młodzież mieszczańską.

Sam bor. (Htjmik relacyjny). W niedzielę 
dnia 12 b. m. odbył się tu sejmik relacyjny posła 
do sejmu krajowego z miasta Sambora, dra Fran­
ciszka Tomaszewskiego.

Ż ó łk iew . (H ojdam actwo wśród nauczyeieli). 
Kiedy ubiegłego lata .ukrańcy* wyprawiali harce 
hijdamaikie po innych powiatach, cieszyliśmy się, 
że u nas było spokojnie. Niestety, przekonaliśmy się 
niedawno, że i w naszym powiecie są agitatorzy 
i rprawiacze polityki hajdamackiej, a są tam, gdzie 
tego abso utnie nie spodziewaliśmy się, t. j. między 
nauczycielstwem, jak tego dowiodła tegoroczna kon­
ferencja okręgowa.

Zapowie dzianem było, że przed rozpoczęciem 
obrad Polacy i Rusini udadzą się wspólnie na na­
bożeństwo do kościoła i cerkwi. Atoli Rus ni-nau 
czyciele, a zwlasa- za Rusinki nauczycielki zbojkoto­
wali koścól i poszli tylko do cerkwi. Jednakowoż 
niczem to było w porównaniu z tem, co zaszło na 
posiedzeniu.

Oto, gdy katecheta łaciński, ks. Pawłowski, 
przed kilku miesiącami przybyły z Księstwa Poznań­

skiego, nia rozumiejący jęryka ruskiego, prosił prze­
mawiającego po ruaku p. Peleóskiego, aby rzeez awą 
wyjaśail po polsku, p. Peleński zamiast wyjaśnienia, 
w arognucki spoiob ofuknął ks. Pawłowskiego, ala 
już w polskim języku : .My jesteśmy w Galicji
wicbodniej i na jednostki zważać nia będziemy. 
Proszę się po rusku nauczyć!* Jak przykra wraże­
nie wywarło na obecnych to wystąpienie hajda­
mackie wobee ks. Pawłowskiego, osoby starszej 
i poważnej, nie potrzebuję dodawać.

Gbarakterystycznem jest tylko to, że p Peleń­
ski zajęty jest jako nauczyciel w polskiej szkole 
(im. Adama Mickiewicza) w Żółkwi. Jak zgubny 
wpływ musi taki nauczyciel wywierać na polskich 
swych wychowanków!

Dziwuem też jest i to, że obecni na posiedze­
niu rauczjci-tle Rusini, zamiast skarcić wybryk 
swego kolegi, d a l i  mu j e  c z c z e  p o k l a s k .

Spodziewamy się, że władze szkolne, wobec 
rozgoryczenia, jakie z powodu tego zajścia nastało 
w naszem mieście, wejrzą w tę sprawę, krewkiego 
nauczyciela zdołają poskromić w jego ukraińskich za­
chciankach i pouczą go, że obowiązkiem nauczycie­
la jest u c z y ć ,  a n i e  p o i i t y k o w a ć .

W naszym powiecie mamy niestety, kilku po 
dobnycb p. Peleńskiemu panów i pań.

Dział ekonomiczny.
— W i e d e ń  14 października. (T arg  na riia- 

rogacizn ę) Spędzono sztuk 11.586, które płacono 
prima od 108 do HO, wyjątkowo —, średnie i star* 
od 100 do i0 6 , lekkie od 92 do 98, prosięta od 
73 do 91 halerzy za kilogram żywej wagi.

W i e d e ń  14 października. £amfcuq?i« gin-- 
:t- godz. 2 m 3u. Akcje lustr. Zakładu krsdv. 
<82 75, Akcje węg Zakl. kred. 722‘— , Aks e 
4 agobanku 273 50, Akcja Unionbaaku 538’ —. 
Akcje Laendsrbanku 394' — , Akcje Łai_kvrr>*fc 
455"— . Akcje Bodencredit 930 '—, Akaja a 1 
'lenku hipotecznego 5 3 7 '—, Akcje kolei pap? . 
712 75, Akcje kolei poludn. 77'25 Akcji trawki 

?.) —' —, lit. b) — '— . Akcje kole Elbeł* 1. 
462 — , Akcji! kolei Północnej 5720 Akcje koleji 
wsaruicwieckiej 5 5 8 ’- - .  Akcje Aipiny 358 50 
Akcje Rima Muranji 491*— , Akcja pragskiego T«- 
wsrcystwa żelaznego 1515 —, Akcje fabryki bre«i 
3 1 2 — , Akcje tureckie tytoniowa 325 50 OWi;,. 
cęg. .indemn 97 93, Renta majowa 100 80 Aut*:, 
riats koroi 100 25, Węgierska renta koron #7 75, 

I. listy Tow. kred. ziemsk. 96 25 4 pro .
lijitf Banku kraj. 97‘— , t  i pół proc. listy Baal u 
**|. 101*— , 4 proc. listy Banku hipot. 96'— , 

1 i pól proc. listy Banku hipot 100 30, 5 pro*, 
l u t y  Banku hipot. 110' , 4  proc. Gal. oblig propim
98’50, 4 proo. Gal. poż. kraj. z 1893 r. 97 ‘ —, 
4 oroe. pożyczka m. Lwowa 94 75, Losy tureek.a 
113 50, Marki 116 95, Ruble 253 —

W ««S l© ft 14 października K urs ff ls fó ,  
Mufeiaj.
Losy a; proaentows: Ausur zakl. kr. z obli. p. 

z f. 1880 3 proe. 264’— ; Austr. zakł. kr. z. ok- 
z r. *889 3 proo. 262 50, Tow. żegl. na D?. 

■ijn 100 zł. ra. k. 4 proc. — *- ; Uregulow Dv* 
I* 3 1870 100 zł. 5 proc, 285' - ; Węg. Banki 

*o 100 zł. 4 proo. 253 ’— ; Pożj izka serbski 
imti. po 100 fir 3 pros. 88 5 0 ; Tureckie ab!, 

wam. kolej, po 400 fr. 113’— . b) bezprocentowe 
v!tt3apsszteńskie (Biiilica) 5 zł. 19 10; Zakl. kredyt, 
f s  h- i p. po 100 zł. 428 — ; Clary 40 zł. m. k. 
205*— ; Pożyczka m. Insbruku 20 zł. 8Ł — ; Los; 
ec. Krakowa 20 zł., 77* - ; Pożyczka m. Lublan*
j l  zł. 76-50; Ofen 40 zł. 196'— ; Palfly 40 «t-
n, k. 187 ' — ; Czerw, krzyża austij. tow. 10 z! 
54 7 5 ;  Czerw, krzyza węg. tow. 5 zł. 27 2 5 ; Los 
m i  ars. Rudoifa 10 zł 73*— ; Salma 40. zł. m 

i. 247 — ; Pożyczka salcburska 20 zł. 81*— ;
?4*y«ka Pt. Genois 40 zł. m. k. 255 '— ; Losy
ŝu innalna m. Wiednia z 1 8 ’4 roku 427’ —

— W l B d 0 ń  14 października (G iełda towa- 
»o). Cukier surowy od a. 19 50 do — '— . Tan-

dj««ja spokojna. Nafta galicyjska od k. 32*— do 
— . Tendencja niezmieniona. Spirytus od koron 
38 — do — '— . Tendencja bez zmiany.

— B e r lin  14 października. Pr** zamknięciu 
wczorajszej giełdy: Kredyty 215 60, Staatsbahny 
15-3*40, Disconto Comandit 187 90, Berlińskie Tow 
haadl. 155 90, Laura 201‘50, Bochumery 176 50, 
Kalaj polud. wschodnio-prusLa — * —, Ruble za go 
><wkę 216 35, Kolej warszaw, wied. — ■— , Kolej 
-tona Śródziemnego 86 75, Kolej Meridionalna 
128’—, Losy tureckie 1.22 25 Renta wioska — •— , 
H upeaer" kopalnie węgla 169 75, Kolej Marien- 
burgMlawka 75 10, Konsolidation 336 50, Lom­

bardy 2 0 ’—, Kolej Henry 95'40, Niemieeki bank 
narodowy 1 1 6 1 0 , Kanada Profered 133 2 0 ; Akcja 
łaglugi hamburskiej 104 4 0 ;  Warszawa krótka
(Kurz Warschau) — —.

B e rlin  14 października. Austij. banknoty 
85 50, spirytus — * —.

r r a n K f u r r  14 października. Austr. kred. 
215'75; Kolej państw. - •— ; Lrura —'— ;
Droontc 188'10j Aipiny — • —.

— P a r y ż  14 października. 3 % renta 100 15 ; 
laąka 29 65.

D r o b n e  O g ło s z e n ie
p a  3  h a l a n e  za  a io w e N ajn u h e jcze  eg ło ix en ie  3 0  hal.

Illł7iplnni lek°yi fo rw p ia a  > n a jn o w szą  a  . to d ą  p o  na j- 
U U A tC IO lll p rzy stęp n ie jszy ch  c en ac h . Z g łoszen ia  : n iie a  
K a rk o w a  4 , p a r te r .

A f IM n n if l  SP z u k o ń czo n ą  szko łą  ro la ic z ą  i k ilku-
I  ly!® I will le tn ią  pr; k iyką , je d n o ro -z o ą  p rak ty k ą  są d o w ą  
p rzy jm ie  za ra z  o d p o w ied n ią  p o sa d ę . —  N o w a k ,  Ż u- 
ra w n o  7 6 4

A f i r n n n m  z n a jlep szem . p decen i m i, posz-. Ł -je  po- 
n y I  U1IUIII SE j y  rządcy , se k re ta rz a  lu b  k o n tre i ra . —  
Z gl s z s n ia :  M arjan , L w ów , Św. MiEołaja 10 p a r te r .  762

R n " ! ,  'VI n i t  5 kg  kosz 2  z ł r ,  g ru szk i 2  z łr . ro zsy ła  
D r z . s i n  l i l i i  f ra n c o  za  za liczką  H  M aim an , Z a le ­
szczyki. U 2 Ł

R lll* iP 7 tf i  f i le  H 7 iP łii  w yroby  pończoszkow e w łóezko- 
D W ilu A a l URL I łA lo b l w e p o leca  n  jw n ie j K A R O LIN A
S Z 7 0 Ł O W S K A  w e L w o w ie , At> dem icka 14. 7 4 4

R l i r h f t l ^ P r  P °S2Uinje  stale; p osady  lu b  kilkog d z ia n e g o  
D l lo l l f l l 'U l  zajęci ł  b ia ro w eg o . Z g ło szen ia  .B n c h a u e r*  
B iu ro  dz eun ików  P asa ż  H ,u  ;m an a . 752

P y f p f l l  kflPflMK k osz tu je  ra z e m  z  p rzesy łk ą  p ro m esa  
I J  A U r. J  n a  lu s k redy tow y  pierw sze j em isji Inb 
w ęu h ip o teczn y . C iągn ien ie  15 lis to p a d a  D om  bacikow y 
S C H ljT Z  i C H A JE 6  w e L w ow ie . 75b

K flm  *n il*9  n , j z i row sze p o łożen ie , p lac  J u r a ,  do  sp rze- 
l \a lU  c i l l b a  d a n ia  lu b  z a n i i s r ę  n a  m niejS7ą rea ln o ść , 
w a ru n k i b a rd z o  k o rzy stn e . B liższe : E r is ,  K ościuszki &, 
p a r te r .  763

K flń  w *‘ rzcbow iec  w a ła c h  :u i« ry  1-62 pó łk rw i a ra b , 
5 1',  1 t  z a ra z  do sp rzed a n ia . B liższa  w iad o m o ść  

n lica  G łęboka 1. 3  u w łaśoiei; la . 759

zduloy p om oeo ik , k o rzen n ik  i tin fe tow iec  p o sz u ­
ku je  od  25  lis to p a d a  lu b  '  g ru d n ia  p osady . —  

Ł ask aw e  zg ło szen ia  p o d  J S. *  A d m in istrac ji. 758

I h l i m P l p l k i  dziew ięcio letn i j p an ien k i, poszukuje  
n a  I lu  j u l e i n i  s ię  n a  w jeg W y m a g a n ia :  Język f ra n c u ­
ski. g ra  n a  fo rtep ian ie . Z g łoszen ia  w re d a c c ji „ D u e n n ia i. 
P  lskiego*

I h * H 7 U  ol ^ue  k0 P luJe > o d n aw ia , P U K T R E IY  (o le jne  i 
1 1 1 'a A ]  p as te lo w e) p o d łu g  fo te g ra fi ', j a k - te ż  O brazy  
d la  kości łó w  i cerkw i w ykonu je  p o  n a jn iższych  cen ach  
W . K LEA N D R , a r ty s ta -m a la rz , L w ów , u lica  S ap in sk ieg o

D ( ir iw n n v  n m h ń r  f ?  j " o w sze  f ran c u sk ie  te r r . koty , 
11 H " B |  w JU U * ‘ b  onzy w yroby  g .Ia n te ry ja e  z b  on 

za , skó ry , d rz e w a  i ze sz k li  o trzym  ł  i polec.: M agazyn 
sz tu k  p ięknych  S T A N ISŁ A W  G A B R IEL , L w ów , u l .  K a ro la  
L udw ik? 1. 6 4 5

Olb'zj«i rp zy i
A d m in is tra c ja  .D z ie n n ik a  P o lsk iego* .

P«nnr z ŝm% k lasą  i eg zam inem  rach u n k o w o śc i p a ń -  
I e i l l i n  stw ow ej poszukuje posady , lu b  też  d o  to w a n y -  
s tw a  p an i. —  Ł a sk a w e  zg ło szen ia  p o s te  r e s ta n te  0 0 .  
L w ów . 7 6 J

P f t l f P I l b l  ^  ucze>k> 7 0  jd - ie  za  u m ia rk o w a n ą  cen ę  
I  B il uIIK B  pom ieszczen ie  z tro sk liw ą  op ieką . F o rte p ia n  
w  d o m u . U lica K alecza 1. 8  I I  p . n a  lew o

P lic  Btnirdyński 15 Ł ?  Ł l “  p’ 1̂
żby z k o m fo rtem  J 'z ą d z o n e , M agazyn p a t te ro .  y, P a k a  
śm iec ia rk a ; p ra w ie  n o w a  U n io  do  sp rzed a n ia . 766

P  1 0 7 * 7  u  Ir I d la  ^ z ie f ' P 1 !Ca n a jta n ie j KA RO LIN A  
M B o ć b A j M  SZY D ŁO W SK A , w e L w ow io , A k ad em i­
ck a  14. ,2 J

P n Ć 7 l l k l l i f  P 040!® k aw a le rsk ie g o  z p rzed p  iko jem  lu b  
I l> O żlH U JI( k u ch » ią  z w o d jc ią g ie m . O ferty  ,W .  K.* 
B :u ro  dziano ików  B u c h st b a . 757

S t r ó j  i o l s r i  W1* ac> ‘0“ :

Trzli fot j"t(ii id 2 złr.
k t y - m a l a r z a ,  m l .  F r e d y  1. 7 .  668

Wyższe wykształcenie dla Pail. tura fnnenska,
l i te -a tu ra  p o w szechna, socjo logia, h is to rja  filozofii, h is to r ja  

|  sz tuk i. (T tk ż e  lekcje  zb iorow e). D r. F elic ja  N ossig , L w ó w , 
u l. A n ton iego  M ałeckiego 2  6 8 4

O dpow iedzia lny  s a  red a k c ję : A d am  K ra jew sk i.

W li-ściciele  i w y d a w c y : D r. K. O staszew ak  -S a ra ń s k i 
M ilski i S p . — Z d ru k a rn i  M. b c h m i t u  i Sp.


